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Na Bliskim Wschodzie
Dnia 1 lipca 1936 roku w czasie 

posiedzenia Izby Gmin, gdy jeden z 
członków wniósł interpelację co do 
przyszłości Malty, ówczesny minister 
marynarki sir Samuel Hoare odpo­
wiedział, że uważa za wskazane wy­
stąpić przeciwko przypuszczeniu, ja­
koby rząd nie zamierzał korzystać z 
Malty, jako głównego punktu opar­
cia dla angielskiej floty śródziemno­
morskiej.

Oświadczenie to ówczesny rząd 
brytyjski uważał za konieczne, po­
nieważ rozeszły się pogłoski, że za­
mierzona rozbudowa Capetown po- 
zostaje w związku z planami utwo­
rzenia tam punktu flotowego, który 
by zamiast Malty zabezpieczał dro­
gę morską do Indii i na Daleki 
Wschód.

Biorąc rzecz z punktu widzenia po-

Po głosowaniu ludowym

łożenia geograficznego, Anglia — po 
zabezpieczeniu sobie drogi obok 
Przylądka Dobrej Nadziei, z którego 
jest bliżej do Singapore niż z Malty 
— była w stanie zakorkować flotę 
włoską na morzu Śródziemnym, za- 
mykając Gibraltar i Suez.

Przypomnijmy sobie, że przemó­
wienie wygłoszone wtedy przez mini­
stra spraw zagranicznych Edena, za­
wierało pewnego rodzaju uzupełnie­
nie wyżej wspomnianej deklaracji 
ministra marynarki.

Zapowiedź Wielkiej Brytanii utrzy­
mania na morzu Śródziemnym silnej 
pozycji obronnej, wywarła głębokie 
wrażenie na krajach Bliskiego 
Wschodu, w których sięgają wpływy 
angielskie.
Pamiętamy dobrze, że od czasu wy­

buchu wojny włosko-abisyńskiej w 
świecie arabskim obudziły się na­
dzieje wielkich zmian. W Egipcie iw 
Palestynie wybuchły rozruchy, które 
sięgnęły aż do Syrii.

W Egipcie i w Syrii sprawy te zo­
stały załatwione ugodowo.

Tylko w Palestynie nie zażegnano 
konfliktu między Arabami, a ciągle 
wzrastającymi liczbowo naskutek 
imigracji Żydami.

Napięcie przetrwało kataklizm 
drugiej wojny światowej, by wy­
buchnąć z niezmniejszoną siłą w 
191(6 roku — to jest w dziesięć lat 
później.

Konflikt ten ma podłoże bynaj­
mniej nieekonomiczne. Powodem je­
go jest w pierwszym rzędzie dążenie 
Arabskiej „partii niepodległościo­
wej“, która wysunęła program fede­
racji, obejmującej Palestynę, Irak, 
Syrię i Transjordanię.

Jakież jest w tym wypadku stano­
wisko Anglii?

Dla Wielkiej Brytanii Palestyna 
posiada przede wszystkim duże zna­
czenie strategiczne. Port Haifa jest 
doskonałym punktem oparcia dla flo­
ty, a sam kraj stanowi przecież po­
czątek drogi lądowej i powietrznej 
do Indii, szczególniej o ile weźmie- 
my pod uwagę zabezpieczenie przez 
kanał Suczki.

WARSZAWA (obsł. wł.). W całym 
kraju głosowanie odbyło się w na­
stroju poważnym i świadczącym o 
zrozumieniu przez obywateli donio­
słości faktu.

Udział w głosowaniu był bardzo 
duży. Z poszczególnych okręgów na­
pływają wiadomości o frekwencji w 
głosowaniu.

W Warszawie do godz. 18-tej w 
niektórych dzielnicach frekwencja 
osiągnęła już 90 procent. W Krako­
wie powyżej 90 procent. W Poznaniu 
niektóre okręgi ukończyły pracę 
przed upływem terminu wobec wy­
czerpania listy wyborców. W innych

Porwanie premiera
Indonezji

LONDYN (obsł. wł.). Premier In. 
donezji dr Szijachir oraz dwóch to­
warzyszących mu dowódców, dwóch 
ministrów i kilku członków świty 
premiera zostało porwanych przez 
nieznanych sprawców z peronu na 
dworcu, jednego z miast Indonezji.

Porwanie nastąpiło w chwili, gdy 
premier zamierzał udać się na kon­
ferencję.

Władze wszczęły energiczne poszu­
kiwania, którymi zainteresował się 
prezydent Indonezji.

Generał Dempsey 
obejmuje dowództwo

KAIR (obsł. wł.). Generał Demp­
sey przybył do Kairu i objął dowódz­
two nad wojskami brytyjskimi sta­
cjonowanymi na Środkowym wscho­
dzie.
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Nasuwa się tu mimowoli pytanie. | 
W jaki sposób Anglia da sobie radę Й 
z trudnym tym zagadnieniem? — Z « 
jednej strony polityka jej szła w kie-1 
runku popierania idei zbliżenia 
państw arabskich, z drugiej strony 
byliśmy świadkami opieki nad pra­
wami mandatowymi i zobowiązania­
mi wynikającymi z deklaracji Вalf au­
ra w sprawie osiedlenia Żydów w 
Palestynie.

Obok idei obu stron, zawierającej 
praktyczne urzeczywistnienie myśli 
panarabskiej widnieje jeszcze jedno 
hasło — business is business (interes 
jest interesem) — ze strony Anglii.

Rozwiązanie tej skomplikowanej 
sprawy zależy nie tylko od zręczności 
i wyrobienia dyplomatów angiel­
skich. Duże znaczenie ma tu przy­
szły rozwój wypadków.

W każdym razie możemy stwier- C 
dzić, że Wielka Brytania utrzymuje | 
nadal linię balansowania.

W znanej nam dobrze polityce an- i 
gielskiej nic się nie zmieniło.

Andrzej Gryf.

okręgach do godz. 18-tej frekwencja 
wynosiła 96 procent. W Kaliszu u- 
dział głosujących wyniósł 100 pro­
cent. Na Śląsku do godz. 18-tej gło­
sowała około 90 procent. W Wrocła­
wiu tak samo. W Szczecinie 94 proc.

Projekt francuski w sprawie Triestu
PARYŻ (obsł. wł.). Na posiedze­

niu ministrów spraw zagranicznych 
rozpatrywana była w dalszym ciągu 
sprawa Triestu. W toku dyskusji 
przedstawiciel Francji minister Bi­
dault zgłosił projekt utworzenia z 
Triestu miasta autonomicznego pod 
zarządem dwóch gubernatorów, bę-
dących przedstawicielami Włoch i Ju­
gosławii.

Obok nich w skład rady zarządza­
jącej miastem mieliby wejść przed­
stawiciele sześciu państw zaintereso­
wanych. Co cztery lata przedstawi- 
riele ci składaliby raporty w Radzie 
Bezpieczeństwa Organizacji Naro­
dów Zjednoczonych.

Przedstawiciel Związku Radziec­
kiego minister Mołotow zgłosił po­
prawkę, by w skład rady tej wszedł 
również przedstawiciel Czechosłowa­
cji, jako państwa, które nie mając 
dostępu do morza stanowi zaplecze 
tego terenu.

Veto Prezydenta Trumana
WASZYNGTON (obsł. wł.). W 

Kongresie Stanów Zjednoczonych 
zapadła uchwała, dotycząca ścisłej 
kontroli cen na rynkach amerykań­
skich.

Woolton na czele konserwatystów
LONDYN (obsł. wł.). Były mini­

ster aprowizacji Wielkiej Brytanii 
objął na propozycję Churchilla kie­
rownictwo partii konserwatywnej w

W sprawie autonomii Indii
NEW DELHI (obsł. wł.). Misja 

brytyjska, która przebywała tu pro­
wadząc rokowania w sprawie utwo­
rzenia rządu w Indiach wyjechała 
do Anglii.
• W skład nowego rządu Indii we-

Nowe aresztowania w Hiszpanii
PARYŻ (obsł. wł.). Jak donoszą 

z Salamanki, rząd generała Franco 
dokonał nowych aresztowań zwolen­
ników ustroju demokratycznego. Za- 

W Łodzi do 18-tej około 90 procent. 
We Wrześni ok. 92%. W Szamotu­
łach i Gostyninie do godz. 19-tej — 
ponad 90 procent.

Przeciętnie frekwencja wyniosła 
w całym kraju do 90 procent.

Odnośnie terminu konferencji po- 
kojowej w dniu 15 lipca minister 
spraw zagranicznych Stanów Zjed­
noczonych Byrnes zgłosił wniosek od 
roczenia konferencji o pięć dni. Mi­
nister Mołotow oświadczył, że nad 
sprawą tą musi zastanowić się przez 
kilka dni i dlatego potrzebuje czasu
do namysłu.

Roztrzygnięto natomiast sprawę 
podziału floty włoskiej.

Tsaldaris jedzie do Paryża
PARYŻ (obsł. wł.). Premier rzą­

du greckiego Tsaldaris przybył do 
Paryża, gdzie przedstawił żądania 
reparacyjne Grecji w stosunku do 
Włoch.

Żądania te zostały przedyskuto­
wane szczegółowo w Grecji i uległy 
pewnym modyfikacjom.

Prezydent Truman skorzystał z 
przysługującego mu prawa veta i za­
wiesił uchwałę, uzasadniając to tym, 
że kontrola tego rodzaju może wywo­
łać zamęt na rynkach.

Anglii. Lord Woolton będzie następ­
cą Ralpha Ashetona, który zrezygno­
wał z tego stanowiska.

szło sześciu brytyjczyków i dwóch 
Hindusów.

Misja brytyjska zaproponowała 
przedstawicielom Hindusów opraco­
wanie projektu autonomii Indii. Pro­
jekt ten byłby następnie rozpatrzo­
ny szczegółowo przez obie strony.

znaczyć należy, że aresztowani w licz­
bie 30 nie brali udziału w żadnych 
wystąpieniach, czy akcji przeciw rzą­
dowi.
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Greiser w ognie krzyżowych pytań
PRZEŚLADOWANIE 
DUCHOWIEŃSTWA

Na wstępie rozprawy zeznawał 
prof, seminarium z Włocławka, ks. 
Stefan Biskupski. Zeznania jego za­
rysowały trybunałowi obraz strasz­
liwych prześladowań, stosowanych 
w „Warthegau“, wobec duchowień­
stwa katolickiego.

Biskup ordynariusz włocławski ks. 
Kozal został wespół z 5 księżmi are­
sztowany bez podania powodów i u- 
mieszczony w ciasnej celi klasztornej, 
obok której mieściła się więzienie po­
zostałych księży.

Z REWOLWEREM PRZY 
OŁTARZU

Ks. biskupowi Kozalowi pozwolono 
odprawiać Mszę św. dla aresztowa­
nych księży w niedzielę. Pierwszy 
dzień „stosowania przywileju“ wy­
pad! spokojnie. W następną niedzie­
lę, w chwili, kiedy ks. biskup odpra­
wiał Mszę św., w kaplicy zjawiło się 
kilku gestapowców z rewolwerami w 
ręku, grożąc celebrującemu Mszę 
św. biskupowi natychmiastowym za­
strzeleniem. W tym momencie inter­
weniował inny żandarm, który odpro­
wadził kapłana od ołtarza, nie po­
zwalając mu na dokończenie Mszy 
świętej.

Św. Horn z Gniezna opowiadał 
przed sądem o charakterystycznej 
sprawie Niemca dr. Stirlinga, który 
jako szef Urzędu Pracy posiadał w 
swym gabinecie rozwieszoną kolekcję 
bykowców i batów z wyjaśniającym 
napisem „Środki zmuszania do pra­
cy“.

ZBURZENIE
POMNIKA CHRYSTUSA KRÓLA

W toku zeznań dalszych świadków 
dochodzi do wyjaśnienia sprawy zbu­
rzenia pomnika Chrystusa Króla w 
Poznaniu. Greiser opowiada szeroko 
o planach niemieckich architektów, 
którzy chcieli przybudować Poznań. 
Przeszkadzał im w tym wspomniany 
pomnik, który jakoby „psuł perspek­
tywę“. Gdy prok. Siewierski cytuje 
przemówienie Greisera, w którym b. 
namiestnik okręgu Warty powiedział, 
że zniszczony pomnik „był wyrazem 
polskiej nienawiści i szowinizmu“, 
oskarżony tłumaczy, że była to „mo­
wa najcięższa w jego życiu“, gdyż 
kilka godzin przed tym zmarł jego 
syn...

Prok.: Czy nie było to podżeganie 
do burzenia polskich pomników wo- 
góle? Czy oskarżony nie poczuwa się 
do winy z powodu wygłoszenia takiej 
mowy?

Greiser: Wina nie istiałaby, gdyby 
wojna trwała rok lub dwa i gdyby 
Niemcy nie przegrały jej w tej for­
mie...

WYKRĘCA SIĘ
W dalszym ciągu rozprawy rozwi­

ja się ożywiona wymiana zdań pomię­
dzy prokuratorem a oskarżonym na 
temat germanizowania terenu „War- 
thelandu“. Greiser uporczywie stoi 
na stanowisku, że nie miał bynaj- 
miej zamiaru germanizowania tego 
terenu, lecz, że chciał on stworzyć 
stan obliczony na dziesięciolecia, przy

Bezczelne demonstracje w Hamburgu
HAMBURG (SAP). 4 tys. Niem­

ców śpiewających i skandujących 
„Boże skarż Anglię“ w demonstracji 
protestowało dziś przeciwko planowi 
brytyjskiemu, ażeby wyewakuować 
więcej niż 20 tys. osób z Hamburga, 
Było to konieczne, ażeby zrobić 
miejsce dla rodzin wojskowych 
z brytyjskiej armii okupacyjnej. Z 
tłumu wychodziły również okrzyki 

czym obok ludności polskiej na tere­
nie okręgu Warty miała mieszkać 
i ludność niemiecka w wysokości 35 
do 40 procent.

Prok. Sawicki zadaje pytania o- 
skarżonemu, celem ustalenia stopnia 
jego winy za akty prawne podległych 
mu urzędników. Greiser stara się 
utrzymać tezę, że za czyny urzędni­
ków, które nie wynikały z jego zle­
ceń, nie może ponosić odpowiedzial­
ności.

KŁOPOTLIWE PYTANIA
Prok. Sawicki przypomina Greise- 

rowi wielokrotnie powtarzane publi­
cznie i w pismach oświadczenie, że 
na tej ziemi „Warthegau“ dwa naro­
dy razem ze sobą mieszkać nie mogą 
i że ziemia ta musi być czysto nie­
miecka. Jeżeli za tym, zapytuje pro­
kurator, jakikolwiek urzędnik po 
usłyszeniu takich słów wyrzucał Po­
laka z mieszkania lub z miasta, to 
czy za to on, Greiser, również nie po­
nosi odpowiedzialności ? Przyparty 
do munì oskarżony ciągle powtarza, 
że tylko za te zarządzenia ponosi od­
powiedzialność, które od niego dotar­
ły do danego urzędnika.

Następnie składali zeznania świad­
kowie powołani przez obronę oskar­
żonego. Są to w przeważającej więk­
szości rzemieślnicy i robotnicy, za­
trudnieni przy budowie rezydencji 
Greisera, w Ludwikowie.

USYPIANIE CZUJNOŚCI
Po przerwie obiadowej zabrał głos 

prokurator Sawicki, który składa o- 
świadczenie, że oskarżony wielokrot­
nie twierdzi, iż był rzecznikiem poro­
zumienia polsko-gdańskiego, że jego 
linia polityczna na terenie wolnego 
miasta była przez ówczesne władze 
polskie nie tylko tolerowana, ale i u- 
znawana.

Było rzeczą może nieprzemyślaną, 
może lekkomyślną, a muszę tutaj 
stwierdzić w imieniu własnym i prze­
stępną, lekkomyślnie uwierzono tym 
zapewnieniom ze strony Niemiec i do­
prowadzono do osamotnienia Polski 
w roku 1939 wobec agresji niemiec­
kiej.

DOKUMENTY
Trybunał oświadczył, że postano­

wiono dopuścić jako świadka Hansa 
Bibowa, kata ghetta łódzkiego. W 
dalszym ciągu Trybunał przystąpił 
do odczytania licznych dokumentów 
dotyczących niszczenia inteligencji 
polskiej, wysiedlania Polaków i Ży­
dów, niszczenia dóbr kulturalnych 
i mienia kościelnego.

Prokurator Sawicki zwraca uwagę, 
że materiał dowodowy w sprawie 
obejmuje wielką liczbę dokumentów. 
Działamy tu, w imię bezstronności, 
świadkami są Polacy, dokumenty są 
przeważnie niemieckie, noszące czę­
sto podpisy Greisera.

Proces ten więc stał się procesem 
dokumentów. Przedstawiamy doku­
menty nie tylko pisane. Greiser usły­
szy tu na tej sali swój własny głos, 
swoje własne przemówienia, nagrane 
z płyt.

„My nie jesteśmy hindusami, my je­
steśmy Niemcami“. Nie jesteśmy w 
obozach koncentracyjnych. Dlaczego 
nie kończycie blokady głodującej.

Tłum trzy razy w ciągu godziny 
godziny śpiewał narodowy hymn nie­
miecki „Deutschland uber alles“. Był 
to pierwszy śpiew hymnu niemiec­
kiego w strefie brytyjskiej od chwili 
kapitulacji Niemiec.

Odznaczeń Premiera Edwarda Osóiki-Morawsiiegn 
i Wicepremiera Wiesława Gomułki

WARSZAWA (SAP). Prezydent 
Bolesław Bierut odznaczył „Krzyżem 
Partyzanckim“ premiera Edwarda

Odznaczenie
Ludwika Solskiego

WARSZAWA (SAP). W czwar­
tek w Belwederze odbyła się podnio­
sła uroczystość dekoracji mistrza 
sceny polskiej, Ludwika Solskiego. 
Na uroczystość przybył min. kultury 
i sztuki, ob. Kowalski, grono przed­
stawicieli teatrów i najbliższych 
przyjaciół Solskiego, przedstawiciele 
świata artystycznego i prasy.

O godz. 16-tej na salę wszedł pre­
zydent KRN, ob. Bolesław Bierut, 
który oznajmił o nadaniu Ludwikowi 
Solskiemu przez KRN orderu Polonia 
Restituta I klasy. Prezydent Bierut 
w przemówieniu podkreślił zasługi 
Ludwika Solskiego w ciągu 75 lat 
pracy dla sceny polskiej i zakończył 
swoje przemówienie życzeniami, aby 
mistrz sceny polskiej jak najdłużej 
jeszcze mógł dawać wzór dla młodych 
pokoleń artystycznych.

Następnie prezydent Bierut doko­
nał dekoracji. Mistrz Solski ze wzru­
szeniem podziękował za złożone mu 
życzenia oraz za okazane uznanie dla 
jego pracy na scenie polskiej.

De Nicola obejmuje urząd
RZYM (obsł. wł.). Nowoobrany 

prezydent Włoch de Nicola objął już 
swoje stanowisko i rozpoczął urzędo­
wanie.

Pierwszy proces prasowy
WARSZAWA (SAP). W Sądzie 

Okręgowym we Wrocławiu odbyła 
się pierwsza na tym terenie sprawa 
prasowa przeciwko redaktorowi „Pio­
niera“, Józefowi Głogowskiemu, o- 
skarżonemu o to, że we fraszce pt. 
„Bywalec“ znieważył T. Z. P.

Przewód sądowy ustalił, że autor 
fraszki wskazał w niej tylko na fakt, 
iż niektórzy wyżsi urzędnicy T. Z. P. 
(jak np. b. dyrektor Ziółek we Wro­
cławiu), popełnili nadużycia na szko­
dę Skarbu Państwa; nie leżało nato­
miast w jego intencji znieważenie ca­
łości urzędu. W związku z tym spra­
wa została umorzona.

Obrońca oskarżonego w przemó­
wieniu swym podkreślił zasługi pra­
sy dolnośląskiej w walce z naduży­
ciami, korupcją i szkodnictwem na 
tym terenie.

Rzeczy ciekawe
Szczepione książki

Biblioteka Narodowa w Sztokhol­
mie zastosowała ciekawy sposób za­
bezpieczenia posiadanych skarbów 
przed toczącymi papier molami 
książkowymi. Oto poprostu szczepi 
swe książki.

Używany jest do tego celu świeżo 
wynaleziony płyn ochronny, który 
zaszczepiony w okładkę książki, ma

Ciekawe odkrycie archeoiogicłiie
X

Prowadzone prace wykopaliskowe 
wśród szczątków średniowiecznego 
zamku królewskiego w mieście wę­
gierskim Eschergom (GRAM, Stri- 
gonium) doprowadziły do niezmier­
nie ciekawego odkrycia.

Osóbkę-Morawskiego i wicepremiera 
Wiesława Gomułkę.

Czy wiecie, że...
Łódź przewiduje budowę w najbliższym cza­

sie nowej linii kolejowej Tomaszów Mazowie­
cki — Radom, długości 84 km.

Według statystyki urzędowej na Ziemiach 
Zachodnich znajduje się już 4 miliomy Po­
laków.

Biuro Opieki nad zdemobilizowanymi żoł­
nierzami przy okręgowej Komisji Związków 
Zawodowych w Katowicach uzyskało pracę dio 
5 tysięcy zdemobilizowanych żołnierzy.

Rodziny po poległych uczestnikach ruche 
podziemnego i partyzanckiego, zamieszkałe na 
Śląsku otrzymywać będą zaopatrzenia rento­
we ze Skarbu Państwa.

W Miedzyszynie pod Warszawą organizuje 
się kurs dla kwalifikowanych wychowawczyń 
przedszkoli. Kurs trwać będzie od -5 lipca de 
3 sierpnia.

Egzaminy na wstępnym roku studiów w szko­
łach wyższych odbywać się będą bezporednio 
po ukończeniu wykładów na roku wstępnym.

W Sosnowcu zorganizowana została przez 
władze szkolne centralna pracownia przyrod­
nicza dla użytku młodzieży ze wszystkich 
szkół.

30 procent właścicieli nieruchomości przy 
ulicach Nowy Świat i Krakowskie Przedmie­
ście w Warszawie zgłosiło plany odbudowy 
domów.

Przewodniczący Trybunału w Norymberdze 
powiadomił obrońców, że ich mowy obrończe 
nie mogą trwać dłużej jak jeden dzień pro­
cesowy.

Najokrutniejsza z dozorczyń w obozie O- 
święcim, Herta Domann, została aresztowana 
w teatrze w Berlinie. Została ona rozpoznana 
przez jedną z niemek. która ocalała z obozu.

Rewindykowany z Niemiec statek „Wisła“ 
otrzymał w tych dniach nazwę „Rataj“ na 
cześć zamordowanego w Palmirach marszałka 
sejmu.

Ostatnio ukończono całkowicie odbudowę 
fabryki superfosfatu w Strzemieszycach.

Od 8 do 20 lipca odbędzie się w Warsza­
wie kurs pedagogiczny dla czynnych aaeezy- 
cieli szkół zawodowych.

W Wielkiej Hesji władze opracowały projekt 
konstytucji dla tego kraju. Projekt przewiduje 
utrzymanie jedności w ramach Rzeszy.

W ostatnich dniach przybyły dwa statki 
szwedzkie, które przywiozły około 4 tysiące 
ton rudy żelaznej.

Referendum, które ma być przeprowadzone 
w Saksonii, ma orzec o upaństwowieniu 6400 
zakładów, które należały do hitlerowców 
i zbrodniarzy wojennych, (c.)

ją zupełnie zabezpieczać przed żar­
łocznością szkodliwych owadów, przy 
czym jest całkiem nieszkodliwy dla 
człowieka, biorącego do rąk książkę 
szczepioną.

Najkosztowniejsze dzieła bilioteki 
sztokholmskiej są już w ten sposób 
zabezpieczone przed szkodliwym ro­
bactwem.

Znaleziono, mianowicie, w zawalo­
nej gruzami komnacie malowidła 
ścienne z 14-go i 15-go wieku, wyko­
nane przez najlepszych mistrzów 
włoskich z owych czasów.
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pełni usunąć niepotrzebne uwypukla­
nie tych szczegółów. Dali nam grę 
pełną umiaru, spokoju i przemyślenia, 
jakkolwiek w niektórych momentach 
chcielibyśmy dostrzec większe pogłę­
bienie sylwetek i głębsze przeżycia 
bohaterów sztuki.

Potrafili oni natomiast zawiązać 
silnie nić więzi pomiędzy widownią 
a sceną.

A rzecz to niełatwa w sztuce, w 
której właściwie dialog jest podsta­
wą, akcja zaś sama usuwa się na plan 
dalszy. Dialog ten, oboje uwypuklili 
umiejętnie i bez przesady.

*
Dla tego, kto zna „Lato w Nohant“ 

lub „Maskaradę“ Jarosława Iwasz­
kiewicza, „Stara cegielnia“, może 
sprawić niecą zawodu. Sztuka osnu­
ta na tle noweli pod tym samym ty­
tułem, nie posiada tak wysokiej 
zwartości, jak dwie wyżej wymienio­
ne. Dlatego też może niektóre syl­
wetki są mniej przekonywujące niż 
postacie Szopena, czy Puszkina oraz 
ich satelitów.

Nie znaczy to bynajmniej, że w 
„Starej cegielni“ brak momentów

Dziś na 3-go Maja 16

W TEATRZE 
Złami К»|ашлНІе| 

nieczynny

WTOREK 

2 

jLff»C/ł
Nawiedzenie N. M. P.

KARETKA POGOTOWIA RATUNKOWEGO PCK Włocławek. W godzinach biurowych! 
Centrala PCK, Piusa XI Nr. 8, teł. 13-32. W godzinach pozabiurowych i w nocy: Don. 
Noclegowy PCK, Przedmiejska 1, teł. 15-41.

W

Rblieelotofz«
Stare to przysłowie polskie powiada: 
niedobrze, mój bracie, na dwóch stołkach

J siadać.
Dlatego też w teatrze w hałasie i zgiełku 
siada dwie osoby na jednym krzesełka.

Tea babcie zabierze, na gapę szwarcując, 
kuzynkę, znajomą, cioteczkę, lub wuja... 
Więc skoro koniecznie mam tak wciąż się pocić, 
to będę przemycać swych wujków i ciocie...

Agapit.
Z oktawy Bożego Ciała. Doroczna 

uroczystość Bożego Ciała, która w 
roku bieżącym nabrała specjalnych 
cech wielkich manifestacyj religij­
nych, została we Włocławku zakoń­
czona procesją z klasztoru 00. Re­
formatów.

Procesja ta celebrowana przez ks. 
infułata Kruszyńskiego skierowała 
się ku pierwszemu ołtarzowi wysta­
wionemu przez Zw. Kupców na Placu 
Wolności. Ołtarz pokryty był kwie­
ciem gustownie i umiejętnie dobra­
nym. Po odczytaniu ewangelii i wy­
konaniu pienia religijnego procesja 
przez Plac Wolności skierowała się 
ku drugiemu ołtarzowi na rogu ul. 
P. O. W. i PI. Wolności. Ołtarz ten, 
zbudowany przez Milicję Obywatel­
ską, zdała już zwracał powszechną 
uwagę swą wielkością i starannym 
przygotowaniem. Był to jeden z naj­
okazalszych ołtarzów. Milicja Oby­
watelska zaskarbiła sobie wdzięcz­
ność wszystkich mieszkańców mia­
sta, a za staranne wykonanie ołtarza 
i za trud podjęty przy jego budowie 
katolicka ludność naszego miasta 
za naszym pośrednictwem wyraża 
M. O. swe uznanie.

Trzeci z kolei ołtarz na ul. Kiliń­
skiego zbudowany przez Elektrownię 
Miejską był nader oryginalny. Zbudo­
wano go bowiem z różnych transfor­
matorów i innych części urządzeń 
elektrycznych. Również i tutaj wło­
żono wiele pracy. Był to pierwszy 
oryginalny we Włocławku ołtarz.

I 
KaloeAeriyS ilowiaisli

Radowuja

S I o fx c e>i 
wschód o godzinie 3.17 
zachód o godzinie 20 02

Wreszcie czwarty ołtarz został 
zbudowany przy ul. Kamkowskiego 
przez Zgromadzenie Sióstr „Wspól­
na Praca“. Kolory biały i niebieski 
umiejętnie dobrane nadawały temu 
ołtarzowi specjalny charakter pięk­
na.

W zakończeniu nadmieniamy, że 
brama wejściowa do klasztoru była 
również odpowiednio udekorowana 
i iluminowana.

W sprawie Derca. W związku z 
zamieszczoną przez nas wiadomością 
w numerze 142 z dnia 25 ub. m. w 
sprawie Klemensa Derca, podajemy 
obecnie dalsze szczegóły dotyczące 
jego działalności.

Klemens Derc w 1918 r. służył w 
armii niemieckiej. Do 1939 r. za 
„wybitną“ pracę na „niwie kultural­
no-oświatowej“, odznaczony został 
2-krotnie „Krzyżem Zasługi“ i in. 
odznaczeniami.

Po wejściu zgrai hitlerowskiej, 
Derc został mianowany kasjerem 
I-go Urzędu Skarbowego we Włoc­
ławku.

Po objęciu nowego stanowiska, 
Derc podobno był wezwany do rad­
cy rządowego Sausta, który polecił 
mu udać się do Zarządu Miejskiego 
i tam wciągnąć się na listę niemiec­
ką.

Dnia 28 marca 1941 r. Derc za ja­
kieś braki w kasie, został aresztowa­
ny i wywieziony do obozu koncentra­
cyjnego w Inowrocławiu. Po 4-ch ty­
godniach został zwolniony i znowu 
zaczął urzędować. Po jakimś czasie 
za zgodą władz skarbowych, został 
przeniesiony z Włocławka do Toru­
nia, gdzie pracował w Zarządzie 
Miejskim.

Z kolei z Torunia został delegowa­
ny do starostwa powiatowego w 
Świeciu. Pracował w zarządzie gmi­
ny Drzycim.

Dnia 28. 2. 1944 r. powołano go do 
niemieckiej policji w Laon (Fran­
cja).

Z zebrania inteligencji pracującej. 
W ubiegjym tygodniu na skutek ini­
cjatywy wicestarosty Czekańskiego 
odbyło się w sali Teatru Ziemi Ku­
jawskiej zebranie inteligencji pracu­
jącej naszego miasta. Po ukonstytu­
owaniu się prezydium w osobach : 
Prezydenta Kubeckiego, Wicepreze­
sa S. O. Amstera, wicestarosty Cze­
kańskiego i ob. Marcinkowskiego za­
brał głos redaktor Turczynowicz, 
charakteryzując obecne położenie 
polityczne w Polsce, apelując jedno­
cześnie o gremialne wzięcie udziału 
w głosowaniu ludowym.

Drugi z kolei mówca ob. Sokołow­
ski omówił wyczerpująco trzy pyta­
nia referendum, podkreślając zasad­
nicze zmiany gospodarcze i politycz­
ne jakie zaszły w okresie działal­
ności P. K. W. N., Rządu Tymczaso­
wego i Rządu Jedności Narodowej.

Po zakończonej części oficjalnej 
zebrania nastąpiła część artystycz­
na, która już po chwili zamieniła się 
w swego rodzaju ucztę duchową. Ze­
brani obdarzyli wykonawców szczerą 
sympatią i wdzięcznością. Niektórzy 
wykonawcy musieli bisować.

Na program składały się: Śpiew 
artystki operowej J. Brodowskiej, 
która wykonała: „Jako od wichru“ 
arię z opery „Halka“ Moniuszki, 
„Odejdź Jasiu od okienka“ Nowo­
wiejskiego i „François“ Karasińskie­
go. Artystka obdarzona długimi okla 
skami na prośbę publiczności zjawiła 
się jeszcze raz na scenie i odśpiewała 
arię z „Madame Butterfy“.

Z kolei na scenie zjawił się ulubie­
niec naszej publiczności por. Walew­
ski, który wśród niemilknących braw 
wykonał dwie deklamacje: „O Pol­
sko“ i „Odwet“.

Po chwili na scenie zjawił się żoł­
nierz Wojska Polskiego z zachodu 
ob. Czesław Mroczek. Czystym i głę­
bokim basem odśpiewał dwie pieśni: 
„Dwaj grenadierzy“ i „Stary ka­
pral“ Moniuszki. Znów brawa i ob. 
Mroczek musiał wykonać trzecią 
pieśń „Elegię“ Massneta“.

Część artystyczną zaczęła i zakoń­
czyła orkiestra Zw. Nauczycielstwa 
Polskiego. Orkiestra ta jest już zna­
na całemu Włocławkowi. Została też 
przyjęta tak jak na to zasługuje. 
Podniesienie pałeczki stwarza na 
sali bezwzględną ciszę, a zakończe­
nie—nieustanne i niemilknące okla­
ski.

Orkiestra wykonała : Polonez 
A-dur — Szopena, uwerturę do ope­
ry Aleksander Stradello — Flotowa, 
Kujawiaka — Łady i Marsza pod 
Gwiaździstym Sztandarem — Sous- 
sy'ego. Całość miła, pożyteczna i ko­
nieczna.

Most na Wiśle. Jak się dowiaduje­
my w ostatnich dniach w Zarządzie 
Miejskim toczyły się obrady w 
przedmiocie mostu pontonowego na 
Wiśle. W obradach tych brał udział 
dowódca wojsk saperskich oraz pułk. 
Piliński. W wyniku obrad a nadto na 
skutek zarządzenia marszałka Roli- 
Żymierskiego miejscowe oddziały 
pontonierów, po ukończeniu ćwiczeń, 
już w połowie miesiąca bieżącego 
przystąpią do budowy mostu. Praw­
dopodobnie na 1-go sierpnia Włocła­
wek zostanie ze Szpetalem połączony 
mostem, co wpłynie bardzo dodatnio 
na rozwój gospodarczy naszego mia­
sta.

Nadmieniamy, że Zarząd Miejski 
w związku z budową wykazał już 
wiele inicjatywy i starań, aż wre­
szcie ukoronował je realnym osiąg­
nięciem. Dużo wysiłku w tym wy­
padku okazał prezydent Kubecki. 
Obecnie pozostały tylko już kłopoty 
materialne w postaci dostarczenia 
drzewa i t. p. Tym trudnościom jed­
nak energiczny Zarząd Miejski po­
doła z całą pewnością.

Dostał się w ręce sprawiedliwości. 
Eugeniusz Skrzypek, ur. 25. 11. 1910 
roku, zam. przy ul. Królewieckiej 5, 
dnia 16. 3. br. konwojowany do Sądu 
Karno-Sledczego w Toruniu z Włoc­
ławka, podczas biegu pociągu pomi­
mo skucia, wyskoczył i uciekł.

Po ucieczce utrzymywał stały kon­
takt z bandytami: Kotowskim, Pd- 
węziakiem i Derelą.

Dnia 16 maja br. około północy 
funkcjonariusze służby śledczej udali 
się w poszukiwaniu sprawców napa­
du na Andrzejewskiego i Wolskiego 
w Milencinie. W pewnym momencie 
jeden z wywiadowców rozpoznał sta­
jącego przy bloku Skrzypka. Widząc 
że został rozpoznany, rzucił się po­
nownie do ucieczki, lecz tym razem 
trafiony kulą w głowę, dostał się w 
ręce funkcjonariuszy służby śledczej. 
Rannego przewieziono do szpitala 
św. Antoniego.

W dalszym ciągu w tym samym 
bloku, w dalszej akcji schwytano 
bandytę Wacława Kotowskiego, 
który w czasie transportowania usi­
łował zbiec. Został jednak zastrzelo­
ny. Skrzypek stanie przed sądem.

Sprostowanie. W numerze 146 
„Gazety Kujawskiej“, w Taryfie 
opłat za energię elektryczną, w roz­
dziale 1 „Taryfa dla gospodarstw 
domowych“ winno być „I. blok w 
wysokości 4 kWh na licznik, II. blok 
w wysokości ponad 4 kWh na licz­
nik“, a nie 84 kWh.

Z TEATRU
Nawał materiału nie pozwolił mi 

wcześniej omówić szeregu przedsta­
wień, które ostatnio mieliśmy na de­
skach naszego teatru. Po przeszło 
dwumiesięcznej przerwie przystępuję 
do omówienia aż trzech naraz imprez 
o poziomie wartościowym i godnym 
zobaczenia.

Pierwszą z nich jest sztuka Cwoj­
dzińskiego „Freuda teoria snów“ — 
rzecz grana przed wojną w Warsza­
wie.

Autor ma zmysł obserwacji silnie 
wyostrzony. Dostrzega śmieszności 
natury ludzkiej, patrzy bystro, chwy­
ta w lot słabostki i układa je w po­
godny grymas. Teoria freudowska 
jest narzędziem na drodze do osiąg­
nięcia efektów scenicznych, którymi 
operuje z dużą znajomością rzeczy. 
Nie cofa się przy tym przed wysunię­
ciem zagadnień drastycznych, które 
u gorszych aktorów mogą wypaść na. 
wet zbyt jaskrawo.

To też z uznaniem podkreślić na- 
Idiy, że Wysocka i Sawan potrafili w 

mocnych, że brak w niej siły twór­
czej autora. Są sceny, które przema­
wiają do nas wielką siłą ekspresji, 
a niekiedy odnajdujemy w nich odbi­
cie dramatu widzianego przez nas, 
które jak echo kołacze w naszej świa 
domości. Ból i żałoba narodowa prze­
suwają się jak mgła między widzem 
a sceną.

Głębszym nurtem przewija się za­
gadnienie winy i kary. Za wszystkie 
nasze występki musimy zapłacić prę­
dzej czy później — pada z ust Anto­
niego. Problematyka ta nasuwa my­
śli o sztukach znacznie wcześniej­
szych — literatury greckiej. Z dru­
giej jednak strony autor roztacza 
przed naszymi oczami cały realizm 
życia współczesnego z jego jaskra­
wymi przejawami. I niech tu nikt nie 
szuka — (jak to się już zdarzyło) — 
jakichś wystąpień przeciwko jednost­
kom. W treści sztuki brzmi głębia pa­
triotyzmu i wiele serdecznego bólu. 
Daleka ona jest od małostkowości.

Teatr Ziemi Pomorskiej wystawił 
tę sztukę bardzo starannie i jakkol­
wiek były braki, całość zasługuje na 
szczere uznanie. Trafne ujęcie, pod­

chwycenie tempa akcji w sposób od­
powiedni nadało sztuce zwartości 
i jędrności.

Umiejętne rozłożenie momentów 
uczuciowych, uwypuklenie właści­
wych scen i subtelne stopniowanie 
napięcia dramatycznego są zasługą 
reżysera Maślińskiego.

Gra aktorów staranna i dobra. Ta­
deusz B’ijewski w roli Jasia dał dużo 
wyrazu i stworzył typ nawskroś re­
alny. Słabiej natomiast wypadła Kry­
styna Salaburska jako Klara. Była 
chwilami bez należytego wyrazu i do­
strzegaliśmy wahania oraz dłużyzny.

Zofia Molska i Aleksander Gajdec- 
ki zbliżyli nas do siebie bezpośred­
niością gry. Zdzisław Szymański ja­
ko Wacek zjednał sobie uznanie. 
Zdzisław Salaburski subtelnie zary­
sował sylwetkę Karola. Jerzy Rako­
wiecki jako narzeczony Klary zbyt 
groteskowy jak na tak poważną sztu­
kę. Irena Detkowska w epizodycznej 
roli Elwiry bardzo dobra.

Dekoracje Torwirta ładne.
O balecie Parnella w następnym 

numerze.
Andrzej Gryf.
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TARYFA
opłat za energie elektryczną dla odbiorców Kujawskiej 
Elektrowni Okręgowej we Włocławku, obowiązująca 

od dnia 1 czerwca 1946 r.
Taryfa niniejsza została uchwalona przez 

Miejską Radę Narodową na posiedzeniu w 
dnie 19 czerwca 1946 r.

SPIS ROZDZIAŁÓW
1. Taryfy dlu gospodarstw domowych.

a) Dwuczłonowa (z opłatą od izby i z opła­
tą od kilowatogodziny w/g 1 bloku, 
2-ch bloków lub 3-ch bloków).

b) Jednoczłonowa (z opłatą manipulacyjną 
i opłatą od 1 kWh).

2. Taryfy dla lokali niemieszkalnych.
a) Taryfa jednoczłonowa z normalną opła­

tą za 1 kilowatgodzinę' i opłatą mani­
pulacyjną.

b) Taryfa jednoczłonowa z podwyższoną 
opłatą za 1 kolowatgodzinę i opłatą ma­
nipulacyjną.

o) Taryfa jednoczłonowa ze zniżoną opła­
tą za 1 kilowatogodzinę i opłatą mani­
pulacyjną.

d) Taryfa jednoczłonowa ze zniżoną opła­
tą za 1 kilowatogodzinę i opłatą mani­
pulacyjną dla Gminy m. Włocławka.

3. Taryfy ryczałtowe.
a) dla mieszkań prywatnych bez ogranicz­

ników,
b) dla mieszkań prywatnych z ogranicz­

nikami,
c) dla klatek schodowych z ograniczni­

kami,
d) dla numerów orientacyjnych.

4. Taryfy dla oświetlenia ulic.
5. Taryfy dla drobnego przemysłu.

a) dwuczłonowa (z opłatą za moc i opła­
tą za 1 kWh)

b) jednoczłonowa (z opłatą manipulacyjną 
i z opłatą za 1 kWh)

6. Taryfa rolnicza (siła i światło).
a) dwuczłonowa (z opłatą od ha i opłatą 

od 1 kWh)
b) jednoczłonowa (jak 5a i 2-a)

7. Taryfa dla łącznego odbioru w/g różnych 
grup taryfowych.

8.
9.

10.

Taryfa dla odsprzedawców
Taryfa dla wielkich odbiorców.
Opłaty za przyłączenie liczników.
Postanowienia ogólne.
Taryfa dla gospodarstw domowych.
a) Taryfa dwuczłonowa.

Opłata stała miesięczna od izby zł. 20.—
Opłata zmienna:
1. blok 

II. blok
I. blok w wysokości 

na Licznik

zł. 1.50/kWh
zł. 3.50/kWh 

4 kWh

II. blok w wysokości ponad 
4. kWh na licznik

W razie braku mocy i potrzeby ogranicze­
nia zużycia określa się II wielkość bloku I-go 
i wprowadza się blok III z ceną podwyższoną 
о 100% w stosunku do bloku Ii-go.

Ograniczenie zużycia prądu i pobieranie 
opłat w/g 11-gO bloku może być wprowadzone 
na podstawie uchwały Miejskiej Rady Narodo­
wej.

Za izbę liczy się każde zamieszkałe pomie­
szczenie łącznie z kuchnią. Przy pomieszcze­
niach o powierzchni większej niż 40’mtr. każ­
de rozpoczęte 40 mtr. kw. liczy się jako jed­
na izba. Klatka schodowa w domach jedno- 
mieszkaniowych liczy się jako izba.

Nie uwzględnia się:
Pomieszczeń o powierzchni niniejszej niż 

6 m2. piwnic, strychów, otwartych werand, ła­
zienek, ubikacji, przedpokoi, korytarzy, gara­
ży, pralni, pomieszczeń na węgiel i drzewo, 
stajni, obor, wozowni, kurników, chlewów 
i t. p.

UNIEWAŻNIAM skiauzioo^ legii.) mację. 
szkolną, Aheji bierputuwskiej, Włocławek, 
Stodólna 24, wydabą przez Dyrekcję G.M.k.

mocy rozrachunkowej; niezawiadomienia. 
o utracie prawa do korzystania z energji 
elektrycznej w kategorii tańszej i t. p.» 
instalacje winnych mogą być odłączone od 
sieci zakładu elektrycznego na przeciąg, 
do 3-ch miesięcy. Niezależnie od tego bę- 
uzie ściągnięta od abonenta na rzecz za­
kładu optata dodatkowa równa sumie na­
leżnej za energię elektryczną od chwili 
uzyskania ulgi (wzgl. zastosowania tań­
szej opłaty) do chwili stwierdzenia nie­
właściwości.

f) W razie stwierdzenia niedozwolonego po­
boru energji (kradzieży) zakład elektry­
czny ściągnie należności za zuzytą ener­
gię na podstawie oszacowania mycy przy­
łączonych nielegalnie odbiorników conaj— 
mniej za 1 rok wstecz, o ile nie stwier­
dzona zostanie kradzież w ciągu dłuższe­
go okresu. W przeciwnym wypadku na­
stąpi skierowanie sprawy na drogę sądo­
wą i odłączenie urządzeń odbiorcy oł 
sieci.

g) Zniżki opłat:

1) Rezerwistki, emeryci państwowi i samo­
rządowi oraz inwalidzi korzystają z 50%* 
zmzki opłat za oświetlenie do 15 kWb 
zużytej energji w stosunku miesięcznym, 
oraz z 50% zniżki opłat stałych. Różnica- 
zuzycia energji ponad 15 kWh podlega- 
opłacie bez zniżki.

2) Zarząd Miejski we Włocławku upoważ­
niony jest w wyjątkowych wypadkach, 
zasługujących na uwzględnienie, udzielać 
odbiorcom prądu zniżki od opłat za ener­

gię i od opłat stałych.
Uwaga:

Za rezerwistki są uważane żony, których 
mężowie zostali ' powołani do czynnej służ­
by wojskowej i dotychczas nie powrócili. 
Za inwalidów i emerytów uważane są te 
osoby, które nie pracują zarobkowo i stal» 
są niezdolni do pracy.

TARYFA OBOWIĄZUJE OD DNIA 1 CZERW­
CA 1946 R.
z chwilą wejścia w życie nieniejszej taryfy 
traci moc obowiązującą taryfa dla konsu­
mentów Kujawskiej Elektrowni Okręgowej 
uchwalona przez Radę Narodową m. U ło- 
cławka na posiedzeniu w dniu 14 marca 1946 
roku.

PREZYDENT MIASTA
(—) I. Kubecki.

DYREKTOR K. E. O.
(—) Inż. Ciechanowski

Włocławek, dnia 19 czerwca 1946 r.

Przyrządy i aparaty gospodarstwa domowe­
go, jak: kuchenki, żelazka, piecyki, froterki, 
chłodnie mieszkaniowe, wentylatorki, suszarki, 
hydrofory, radioodbiorniki i t. p., chociażby 
zawierały silniki, nie są objęte taryfą dla siły, 
lecz podpadają pod taryfę niniejszą.

Dla pomp i wind należy stosować taryfę 5.
Opłaty miesięczne od izby są jednakowe dla 

wszystkich miesięcy w ciągu całego roku.
Taryfa powyższa może być obrana również 

i przez abonentów w domach wiejskich.
b) Taryfa jednoczłonowa.

Opłata manipulacyjna miesię­
czna liczn. jednofaz. zł. 10.—
Opłata manipulacyjna miesięczna
liczn. trójfaz. zł. 30.—
Oplata za energję 8.50 zł. (kWh).

2. Taryfy dla lokali niemieszkalnych 
są tylko jednoczłonowe z opłatą miesięczną ma­
nipulacyjną w wysokości zł. 10.— względnie 
zł. 30.— przy liczn. trójfaz.

a) dla pomieszczeń prywatnych, nie mają­
cych ani charakteru lokali mieszkalnych, 
ani sklepów prywatnych, jak również dla 
mieszkań zajmowanych przez osoby wy- 
konywujące wolne zawody cena 1 kWh 
wynosi zł. 8.50.

b) dla lokali rozrywkowych, jak: cukiernie, 
kawiarnie, restauracje, piwiarnie i podo­
bne lokale oraz dla sklepów prywatnych 
cena 1 kWh wynosi zł. 17.—.

c) dla urzędów, instytucji społecznych i 
państwowych, szpitali, szkół, kościołów 
i t. p., cena 1 kWh wynosi zł. 6.50.

d) dla oświetlenia biur Zarządu Miejskiego 
na potrzeby szkół powszechnych, zakła­
dów i urządzeń dobra publicznego oraz 
przedsiębiorstw miejskich utrzymywanych 
i prowadzonych przez gm. m. Włocław­
ka, cena jednego kWh wynosi zł. 2.—

3. Taryfy ryczałtowe.

a) opłata ryczałtowa dla mieszkań prywat­
nych za każdą żarówkę do 40 wat.
w miesiącach: 2, 3, 4, 8, 9, 10 50.— zł.

„ 5, 6, 7 35.— zł.
„ 11, 12, 1 60.— zł.

Opłata przy żarówkach o większej mocy 
proporjonalnie większa.

b) ograniczniki.dla mieszkań prywatnych za 
każdy wat mocy nominalnej

w miesiącach: 2, 3, 4, 8, 9, 10 1.40 zł.
,, 5, 6, 7 1.— zł.

„ 11, 12, 1 2.— zł.
opłata miesięczna za ograniczniki: 5.— zł. 

e) ograniczniki dla klatek schodowych za 
każdy wat mocy nominalnej

w miesiącach: 2, 3, 4, 8, 9, 10 1.— zł.
,, 5, 6, 7 0.60 zł.
„ 11, 12, 1 1.20 zł.

opłata miesięczna za ogranicznik 5.— zł. 
d) numery orientacyjne (policyjne) od ża­

rówki do 15 wat mocy mieś. 25.— zł.
Używanie żarówek ponad 15 wat mocy
jest wzbronione.

4. Taryfa dla oświetlenia ulic
jest jednoczłonowa i wynosi 10 wzgl. 30 zł. 
opłaty manipulacyjnej oraz z 2.— zł./kWh. 
Opłatami są objęte: obsługa, konserwacja i 
wymiana żarówek. Opłata za pobraną energię 
oświetlenia ulic powinna być zrównana (w 
przybliżeniu) z opłatą stosowaną dla odsprze­
dawców.

5. Taryfa dla drobnego przemysłu i rze­
miosła

stosuje się dla przemysłu i rzemiosła, o ile 
moc rozrachunkowa zainstalowanych silników 
nie jest większa od 25 kWh:

a) Taryfa dwuczłonowa.

Opłata stała miesięczna za moc 
rozrachunkową zł./kWh 230.—

Opłata zmienna miesięczna
za moc rozrachunkową zł./kWh 3.50

Moc rozrachunkową oblicza się w sposób 
następujący: przy jednym silniku moc rozra­
chunkowa równa się jego mocy nominalnej. 
Przy wielu silnikach moc rozrachunkowa rów­
na się sumie:

a) mocy nominalnej silnika o największej 
mocy plus

b) /з mocy nominalnej następnego co do 
wielkości silnika — plus
2

с)  /з mocy nominalnej wszystkich pozosta­
łych silników zainstalowanych.
* 1

Otrzymaną moc rozrachunkową zaokrągla 
się w górę do pełnych kW. Najmniejsza moc 
rozrachunkowa wynosi 1 kW.

Opłata rozrachunkowa od mocy zainstalo­
wanej dla światła wynosi:

Za pierwsze 100 W 100.— zł.
za każde dalsze rozpoczęte 50 W 25.— zł.
Moc żarówek zainstalowanych w gniaz-. 

dach wtyczkowych liczy się do opłaty rozra­
chunkowej

b) Taryfa jednoczłonowa.
Opłata stała manipulacyjna 
miesięczna 30.— zł.
Opłata za energię 8.50 zł. (kWh)

6. Taryfa rolnicza (siła i światło).

a) Taryfa dwuczłonowa.
Opłata miesięczna od użytkowej powierz­

chni rolnego obszaru do 3 ha zł. 30.— 
za każde dalsze 1/г ha zł. 3.—
Opłata zmienna zł. 3.50 kWh

Łąki i pastwiska oblicza się w stosunku 50% 
ogrody 100%, zakłady ogrodnicze w stosunku 
200% rzeczywiście i istniejącej powierzchni. 
Wielkość powierzchni przyjmuje się na pod­
stawie zaświadczenia władz gminnych.

b) Taryfa jednoczłonowa.
Opłata manipulacyjna 10 wzgl. 30.— zł.
Opłata za energię 8.50 zł. kWh.

+ P-

Wiesław Rzadkowolski
jedyny, ukochany syn Czesława i Janiny, uczeń IV kl. Ш Gimnazjum dla dorosłych 

we Włocławku, jo długich i ciężkich cierpieniach, opatrzony św. Sakramentami, 
;zmsrł dnia 1 llpca 1946 r , przeżywszy lat 21.

Nabożeństwo żałobne za spokój duszy ś.p. Wiesława odbędzie się dn. 3 lipce b.r. 
t.j. w środę o godz. 9-ej rano w kościele parafialnym św. Jana we Włocławku.

Wyprowadzenie drogich nam zwłok na cmentarz miejscowy nastąpi tegoż dnia 
o godz. 4-ej po południu.

O smutnych tych obrzędach zawiadamiają rodzinę, przyjaciół, życzliwych i ko­
legów Zmarłego pegrążeni w głębokim żalu stroskani

Rodzice

Podiiękouanie
W imieniu żołnierzy, podoficerów 

i oficerów i Warszawskiego Pułku 
Pontonowego składam najserdeczniej­
sze podziękowanie Dyrektorowi kina 
„Bałtyk“ ob. Filipiakowi, operato­
rowi Zielińskiemu i Dyrektorowi kina 
„Polonia“ ob. Wojtarze, operatorowi 
Rendzie, oraz administracji i praco­
wnikom obu kin, za bezpłatne i sta­
ranne wykonanie seansów co nie­
dziela dla żołnierzy, podoficerów i 
oficerów Garnizonu Włocławskiego.
Dowódca Garnizonu m. Włocławka

WŁADYSŁAW BILIŃSKI Płk.

Filateliści !
Polecemy nowości

Żabie 1315

OD ZAKAZ poszukuję do niemowlęcia 
odpowiedniej osoby lubiącej dzieci. Tele­
fon 1392 względnie zgłaszać się Kilińskie­
go Nr. 7a.

7. Taryfy dla łącznego odbioru.

w/g różnych grup taryfowych, przy odbiorze 
energji na światło i siłę w/g taryf dwuczłono­
wych przy użyciu jednego licznika, opłatę sta­
łą uzyskuje się przez sumowanie opłat stałych 
dla poszczególnych rodzajów odbioru.

Gdy ceny kilowatogodzin są różne, całkowi­
tą opłatę pobiera się w/g ceny wyższej. To sa­
mo dotyczy odbiorców w/g taryf jednoczło- 
nowych.

8. Taryfy dla odsprzedawców.
a) Opłata miesięczna od mocy 

szczytowej z). 220 /kW
b) Opłata za pobraną ener-

zł. 1.75/kW
c) Za moc szczytową ponad 

moc zgłoszoną zł. 260/kW
9. Taryfy dla wielkich odbiorców (ponad

25 к W).
Według indywidualnie zawartych umów 

przez Zarząd Miejski.

10. Opłaty za przyłączenie liczników.
Opłaty za przyłączenie liczników, ponowne 

przyłączenie lub przepisanie licznika na no­
wego odbiorcę:

za licznik 1-fazowy zł. 100. 
za licznik 3-fazowy zj 300 
Za założenie na miejsce uszkodzonej lub zer­

wanej plomby przy liczniku lub przy bezpiecz­
nikach (bez śladu kradzieży prądu) — zł. 
200.—.

11. Postanowienia ogólne.
a) Opłaty dla okręgu w detalicznej sprzeda­

ży 15% wyższe.
b) Wybór alternatywnej struktury taryfowej 

przez abonenta jest dopuszczalny jeden 
raz do roku w ciągu pierwszego i dru­
giego okresu obliczeniowego. Brak ini­
cjatywy ze strony abenenta jest uważany 
za pozostawanie przy poprzedniej taryfie. 

Przy każdej zmianie wysokości cen 
abonentowi przysługuje prawo zmiany ta­
ryfy w ciągu pierwszych dwu okresów 
obliczeniowych następujących po zmianie 
wysokości cen.

c) Wybór taryfy dla gospodarstw domo­
wych przysługuje abonentowi.

d) W razie niezapłacenia rachunku w ciągu 
2-ch tygodni od chwili jego przedstawie­
nia, urządzenia odbiorcy zostaną odłączo­
ne od sieci.

Ponowne przyłączenie nastąpi po uisz­
czeniu opłat, przewidzianych w p. 10 ni­
niejszych przepisów.

e) W razie stwierdzenia fałszywego poda­
nia ilości izb, mocy dla odbiorców ry­
czałtowych, niezawiadomienia o wzroście

Ogłoszenia drobpe
UNIEWAŻNIAM skradziony dowód oso­
bisty, Barbara Stanecka, Włocławek, Kiliń­
skiego 8.

UNIEWAŻNIAM kaue icje&Uacyjuą K.h U. 
Bmkuwski Adam ur. 28,4.24 zam. Włocławek 
Żytnia ÖÜ.

UN^EWaZNiAM zgubione dokumenty; do­
wód osobisty, kaitę rejestr. K.K.U. na na­
zwisko Gagis Władysław, Vvłocłuwek, ul. 
Przedmiejska 10.

rUWlAlOwA bZKULA KUL.N1CZA W 
8TAKYM bKZESulU przyjmuje zapisy kan­
dydatów do Gimnazjum Jkulniczego na rok 
szkolny 1У46/4?. Nauka rozpoczme się unia. 
3 września r.b. hitruwmetwo Bzkwły

OKAZYJNA SrKZEDriZi i rema, maszyny 
do szycia cholew, łatek, długoramienney 
i maszyny rj marskiej. Wiadomość ulica 
królewiecka Nr. 18 m. 2
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